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WIADOMOŚCI K RAJO W E.
__  I*bv Se jmowe poł ączone  uznawszy zasady w dzis ia j  ima- 
n ym głos ie  F .  X aw ere g o  Go deb sk i eg o  Pos ł a  powiatu  Ł u 
c k i e g o  ob j awiono ,  za odpowiadające  celoin powstani a na 
rodowego ;  pos t a no wi ły  j ednomyślności . ’}, aby g ło s  ten ja.  
j j0 wyraz uczuć  Se j mu  P o l s k i e g o , j ako niczein n i e w z r u 
szone Syczenie  i wola Jego w u rzędo wy m wypis i e  we wszy 
stkieb pismach pub l i c znych  b y ł  z amie szczony .  —  Dan 
„  Warszawie dnia  16 Lipca 1831.  —• P rez y du j ą cy  w S e 
nacie ( p o dp , )  I t .n c h a n o w s k i  S .  W . —  Za S e k re t a r za  S e 
na tu  (p o dp . )  H ę i y k S .  K.  —  Ma rsza ł ek  Izby Pose l sk i e j  
Cpódp.)  VVł. l i r .  O str o w s k i.  —  Za Sek re t a r za  Izby P o 
s e l s k i e j  ’( p o d p . )  W .  Z w ie r k o w s h i .  D ep u to w an y  r. 7 Cyr .  
IM. S.  W.______________ _____________

Qlos JIV. K saw erego  Godebskiego P o s ła  p o w ia tu  Ł uc
kiego miany na p o s ie d ze n iu  Izb  S e jm ow ych  p o łą c z o 

nych dn ia  16 Lipca  1831.
C zy tamy  w j e d n y m  z d z i e nn i kó w  F ra n c u z k i z h  ma ją 

cych  najwięcej  wziętośei  , c zy t amy  w k u r y e r z e  F r a n c u s 
k im ,  , , ż e  Anglia i. F r an cya  gotovm są uznać Po lskę ,  w gra-  
nicach t r ak t a t em Wi e de ńs k im  zak reś lonych  gdy tym cza
som głos  i nnych  d z i e nn i k ów  ost rzega  P o l a k ó w ,  a ż e b y  
p a m i ę t a l i  o t r n k t a c i e  z d n i a 6 S t y c z n i a  z a k r e 
ś l a j ą c y m  g r a n i c e  G r e c y i < n 1 6 a p a d l i  w s i d t a
p r o t o k o ł ó w .  __ J a k t o ! ; ’ —  dz i s i a j ,  k i edy nie ma ni.
kogo w tćj I z b i e ,  k toby  nie po jm owa ł  na jwyższego  celu 
narodowego  powst an i a ,  k i edy  o swobodzeu ie  współbr ac i  na.  
szych i p o ł ą cz en i e  się z n i emi  s t ało  się duszą  naszych 
o b ra d  , żyw io ł em wysileń;  k i edy  ta święta unia  o g ło s zo 
na  p ray  b uk u  dz i a ł  w na jdz ikszych  puszczach ode rwanych  
prowir icyj  i b łogos ł awiona  , ę ką  k a p ł a n ó w ,  ż o ł n i e r z y ;  
s twierdzona  przys ięgą  ludu;  uśwjgcona k rw ią  tylu m ę c z e n 
n ików najsamolubnie j aze  pochł an i a  uczucia  i fanatyczny 
z a p a ł  ’obudzą  ; k iedy część naszych współ -b r ac i  z a t r zy .  
znana w bohs t e r sk i ch  u s i ł o w a n i a c h  zaludni a lodowate pu .

s t yn ie  Azy i ; d ru ga ,  pozbawiona  świa t ła  s ł one cznego ,  za 
g rzebana  w wnęt r znośc i ach  z iemi ,  zmuszona  jes t  w yd oby 
wać k ru sz eć ,  z k tó r ego  mocarz,  pó łnocy  u k u ł  więzy k r ę 
pujące po łu dn i ow e  l u J y  , k t ó r ym  w e ’ wszystk i ch  stolicach 
niewolnicze zaku pu j e  g ło s y ;  k i ed y ’Oi ty -nasze p r z e s z ły  Bug  
i N iemen  , a. k r z y k  wolności  w s t r zą s ł  w i eko po mn e  K i r -  
cholmu i Chocimia  mogi ły ;  k iedy  nako t i i ec  do zwycza jnych  
kwalif ikacyj  k tó rych  prawo po Rep reze n t an t ach  wymaga ,  
gl>s ojezvzny n kaza ł  n o w e ,  u roczys t s ze ,  śmie l s ze ,  a że 
by w obo'c zas t ępów sa inowładcy wymu szo ną  z łamać  p r zy -  
s iggę,  zb ro jno  powstać i do p r z y b y t k u  na rodow ych  ob rad  
T. mi syą  swoją p r z ez  na jezdn icze  p r z e d r ze ć  się z as t ępy;  
jedi ićin s ł o w e m  ki edy ta c a ł a  świetna kar t a  nowoży tnych  
dziejów w archiwa /w ia t a  wejść  był* p o w i n n a ,  —  opini a 
n a j o ś w i ę c e i i s z y c h  ludów m i a ł a b y  sig z a t r zymać nad cia-  
snyin widokiem Pol sk i  w g rani cach za k r e ś lon ych  t r a k t a 
tem W i e d e ń s k im ,  ową wyroczni ą  świętego p r z y m i e r z a ,  
w k tó r ego  świętość  n ik t  już nie w ie r zy ,  a k to r e g o  gw a-  
r a n c t e  w dzis ie j szym po łożen iu  E u r o p y  byna jmn ie j  nas 
obowiązywać nie mogą.  P o m i m o  na jg łębszego  u szanowa-  
nia dla z a s ł u g  i obywate ls twa p r e . y d n j ą c e g o  w Komisy i  
spraw z e w n ę t r z n y c h , pomimo  ufności jaka  do tąd  w d y 
p loma tycznych  naszych pokł adamy  a j ent ach  mimo wo lna  
do serca  wciska się o baw a ,  s t a l l  c.Ż ajenci  lękl iwej  t r z y 
mając  się pol i tyki ,  nie objawiają  w yraźn i e  i s tanowczo wo
li na rodu  i r zeczywi s t ego  s t anu sp r a wy  Po l s k i e j  wahają  
się przeds tawiać.  —  Nie zdoł a  n»s zaspokoi ć w tej m i e r zo  
k i l k ak r o t n i e  tu już s ł y szana  odpowiedź- ,  że  na wyrazach  
dz i enników byna jmn ie j  opi er ać  się i p ewnych  z nich wn io 
sków wyprowadzać  n ie  można .  Dz i enn ik i  po l i tyczne w k r a 
jach kons ty tucy jn i e  d o j r z a ły ch ,  są,  jak s ł u szn i e  powiedzia  
n o ,  j e dną  z na jw iększych  s i ł  m or a ln ych ,  ważną dźwignią  
w spo ł eczeńs tw ie ,  i n ie jako rodzaj  mag i s t r a t u ry  pub l i c zne j  
s tanowią.  I k iedy też  dz i enn ik i  * taką skwaphwoscią ,  &0 
n ie  powiem p łochośc i ą ,  pochwy tu j ą  każdą  d r obn ą  oko l i c z 
ność wyświęcającą nasze po ł o że n i e  i narodowego ducha;  ino-
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Sn*?. u w i e r z y ć ,  a ż e b y  r o z w a ż n i e  i z u m y s ł u  u n i k a ł y  o b j a w i a 
ni a  n a s z e j  p o l i t y c z n e j  w i a r y ,  n i e  p o j m o w a ł y  c a l u  n a s z e g o  po 
Ws ta ni a ,  i w i ę z i ł y  go w-ciasnych p r z e w r o t n e j  p o l i t y k i  o b r ę  
b a c h .  W i e r z y m y  w s p ó ł u c z n c i e  w s z y s t k i c h  o ś w i e c o n y c h  lu 
dów —  F r a n c y  a z n a j w a ż n i e j s z ą  r ę k o j m i ą  swobejd s w o i t h j  
z i n t e r e s e m  w y b o r ó w ,  ł ą c z y  i n t e r e s  P o l a k ó w ;  R z ą d  Nar .  
w o s t a t n i e j  s w o j e j  o de z w i e  ś m i e l e j  się  j u ż  w e g l ę d e m  p r z y j a 
z n e g o  w d a n i a  s i ę  za n a m i  m o c a r s t w  E u r o p e j s k i c h  w y r a ż a :  
c ó ż b y  t edy  m o g ł o  j e s zc ze  w s t r z y m y w a ć  M i n i s t r a  S p r a w  
Z e w n ę t r z n y c h  od p u b l i c z n e g o  o g ł o s z e n i a  i n s t r u k ć y j  w y 
d a n y c h  a j e n t o m  n a s z y m ,  a ż e b y  s e j m ,  a ż e b y  o d d a l e n i  n a 
si  w s p ó ł b r a c i a ,  a ż e b y  c a ł y  n a r ó d  P o l s k i  p r z e k o n a ł  się 
ż e  t eż  i n s t r u k e y e  z g o d n e  są  we w s z y s t k i e m  zrciochem na. 
j o d o w e g o  p o w s t a n i a ,  że  i ch nie  ś c i e ś n i a j ą  Żadne  t y n c z a
s o w e  w a r u n k i ,  ż a d n e  d y p l o m a t y c z n e  r e s l r y k c y e , -    N i e i h
n a m  w r e s z c i e  p o w i e d z ą  j a k i e  o f i ar y  p o n i e ś ć ,  i le k i w i  je  
s z c z e  w yl ać  t r z e b a ,  a ż e b y  a je nc i  nas i  o b ow i ą z a n i  byl i  oh 
j aw ić  p u b l i c z n i e ,  b e z w a r u n k o w o ,  g ł o ś n o ,  g a h i n . l o m  
l u d o m ,  że  P o l s k a  i s tnieć  m u s i  w o d w i r c z b y c h  s w o i c h  g r a 
n i ca c h  , a lb o  w j e d n g  z a m i e n i  s ię  m o g i ł ę ,  ż e ś m y  zas iedl i  
na  t ych  ł a w k a c h ,  że  n i k t  j u ż  o n a s  b ez  nas  , i i d . i ć  nie  
m o ż e ,  ż e  n a k o n i e c  k a ż d y  z ua s ,  ś m i a ł o  to p r z e d  wam* 
d o s t o j n i  m ę ż o w i e  p o d z i e L j ą c e t n i  n a sz e  u c z u c i a ,  p r z e d  ca- 
ł y m  n a r o d e m  P o l s k i m  w i m i e n i u  w s z y s t k i c h  m o ic h  ko legów 
o ś w i a d c z a m  , Że k a ż d y  * n as  r a c z e j ' c z y n  R e j t a n a  w p r o  
g a c h  t e j  n a r o d o w e j  ś w i ą t y n i  p o n o w i ć  j e s t  g o t ó w ,  aniżel i -  
b y  m i a ł  na o d e r w a n i e  n a j m n i e j s z e j  częśc i  z iemi  swo je j  z e 
z wol ić  , a n i ż e l i b y  m i a ł  ś w i ę t o k r a d z k ą  ś c i ą g n ą ć  r ę k ę  do 
p o d p i s a n i a  h a n i e b n e g o  a k t u  , k t ó r y b y  s ł u s z n i e  p r z e k l e ń 
s t wo  p ó ź n y c h  w n u k ó w  i w z g a r d ę  w s z y s t k i c h  o ś w i e c o n y c h  
l u d ó w  za s ob ą  p o c i ą g n ą ł .  —  Z g o d n o  z o r y g i n a ł e m :  S e k r e  
t a r a  I z b y  P o s e l s k i e j ,  C zarnocki.  D e p u t o w a n y  z o k r ę g u  
v>Uuisi*ł\vo ws ki pg o.

Fiornisya R z ą d o w a .  S p r a w  W c w n ę t r z n y c h  i  P o l i c y  i.
W  w i e l u  m i e j s c a c h  k r a j u  c h o l e r ą  d o t k n i ę t y c h  , o k a z u j e  

s i ę  b r a k  L e k a r z y  z l e c z e n i e m  tej  c h o r o b y  obeznanych .  
P r a g n ą c  z a r a d z i ć  t e j  p o t r z e b i e ,  K o m i s y a  R z ą d o w a  S p r a w  
W e w n ę t r z n y c h  i P o l i c y  i , w z y w a  L e k a r z y  w o l n o  p r a k t y k u 
j ą c y c h ,  m i a n o w i c i e  w s t o l i c y ,  a b y  z g ł a s z a l i  s i ę  do  n i ć j  
w c e l u  w s k a z a n i a  i m m i e j s c ,  g d z i e b y  z d o l n o ś c i a m i  s w e m i  
c i e r p i ą c e j  l u d z k o ś c i  u ź y t e c z n e m i  b y d ź  m o g l i .  U da j ą c y  się  
n a  p r o w i n c y ą  p o b i e r a ć  b ę d z i e  o z n a c z o n e  w y n a g r o d z e n i e  po 
z ł t p .  t r z y s t a  m i e s i ę c z n i e  w g o t o w i z n i e  w y n o s z ą c e ,  o p r ó c z  
k o r z y ś c i  j a k i e  m u  p r y  w a t n a  p r a k t y k a  n a s t r ę c z y  , i wz gl ę-  
d ó w  d o  j a k i c h  u R z ą d u  za p o ś w i ę c e n i e  s i c  swoje  n a b ę d z i e  
p  r  a iv a .

D c k i a r a c y e  w t e j  m i e r z e  z w y r a ż e n i e m  k w a l i f i k a c y i ,  
s k ł a d a n e ^  b y d z  m a j ą  w s e k c y i  l e k a r s k i e j  b i ó r e  K o m i s y i  
R z ą d o w e j  S p r a w  W e w n ę t r z n y c h  i P o l i c y  i ,  w p a ł a c u  da 
w n i e j  M o s t o w s k i c h  p r z y  u l i c y  P r z e j a z d .  —  w W a r s z a w i e  
d n i a  17 L i p c a  1831  r .  ( T u  p o d p i s y . )

—  W o l n o ś ć  d r u k u ,  ta  p o d s t a w a  r e w o l u c y i ,  p o d s t a w o  
p r z y s z ł e j  p o m y ś l n o ś c i  n a r o d u ,  z n a j d u j e  d z i e l n y c h ,  e n e r  
g i j n y c h  - o b r o ń c ó w ,  w g r o n i e  R e p r e z e n t a n t ó w  n a s z y c h  
Na s esy i  I z b  p o ł ą c z o n y c h  w d .  16 b.  m. S z a n o w n y  Ka .  
s z t e l a n  N - k w a s k i  p r z e m ó w i ł  w t e n  s p o s ó b :  ( . R e p r e z e n t a n 
ci N a r o d u !  N i e  u i o g ę  p r z e n i e ś ć  t e g o  n a  s o b i e ,  a b y m  się 
a i t  s p r z e c i w i ł  w y r a ź n i e  o p i n i i  P o s ł a  C h e ł m i c k i e g o .  P o 

wiada  o n :  p a t r z m y  o b o j ę t n i e  na g w a ł t y  i b e z p r a w i a ,  b o  to  
są s k u t k i e m  b r a k u  p r a w  n a  n a d u ż y c i a  w o l n o ś c i  d r u k u .  
O z g r o z o ! . . .  R e p r e z e n t a n t  t a k  p r z e m a w i a ! . . .  P o ż e g n a j  
się n a r o d z i e  z w o l n o ś c i ą !  —  W y ,  co p r o s t u j e c i e  o p i n i ą  
p u b l i c z n ą ,  co s t o ic i e  na s t r a ż y  p r a w  i s w o b ó d  u a r o d o -  
wy c h ,  Rt  d - k t o r o w i e  d z i e n n i k ó w ,  p o z a m y k a j c i e  p r a s y  wa 
s z e ,  bo n i k t  n i ec h c e  w y k o n y w a ć  p r a w ,  b e z p r a w i a  i g w a ł 
ty k a r z ą c y c h .  »
—  W c z o r a j  w i e c z o r e m  p r z y b y ł  z L o n d y n u  A j e n l  b a n k i e r 
s k i  d o m u  W a r l h ,  j ak  s ł y c h a ć  d la  p r z e d s t a w i e n i a  n a s z e m u  
R z ą d o w i  do  p o d p i s u  k o n t r a k t u  w z g l ę d e m  p o ż y c z k i ,  k t ó r a  
co m i e s i ą c  ( 5 , 0 0 0 , 0 0 0  z ł t p .  n a s z ę  s p r a w ę  ma z as i l ać .  A j e n t  
t e n  m i a ł  p r ó c z  t eg o p r z y w i e ś d ź  b a r d z o  w a ż n e  d e p e s z e .
—  K o n s t a n t y  L i n o w s k i  i P o d p u ł k o w n i k  K o m i e r o w s k i ,  
c z ł o n k o w i e  l ega cy i  n a s z ć j  w S t a m b u l e ,  o p u ś c i w s z y  d n i a  1 
C z e r w c a  r.  b .  , p r z y b y l i  o n e g d a j  d o  W a r s z a w y .

W c z o r a j  w i e c z o r e m  p r z y p r o w a d z o n o  do  s t o l i c y  j e ń c ó w ,  
z a b r a n y c h  w d .  15 b.  in. p o d  ws ią  M ł y n a r z e ,  ( w  o k o l i c a c h  
R ó ż a n a )  w z n a c z n i e j s z e j ,  i le  w i e m y ,  l i c z b i e  n i ż  j ą  p o d a ł  
u r z ę d o w y  r a p o r t  do  R z ą d u  N a r .  w c z or a j  p r z e z  na s  ż ar n i e -  
s z . z o n y .  - '
—  W i a d o m o ś c i  od k o r p u s u  J e n .  C h r z a n o w s k i e g o  w t e r n  s i ę  
z g a d z a j ą ,  i ż  s ą d z ą c  z o b u s t r o n n y c h  r u c h ó w  w o j s k a ,  c o  
c hwi la  s p o d z i e w a ć  s i ę  n a l e ż y  w a ż n y c h  w y p a d k ó w .
—  Z n a n y  w G-t l icyi  ze  s z c z ę ś l i w e j  p r a k t y k i  w s z t u c e  l e 
k a r s k i e j  D r .  K o e n i g s b e r g ,  p o ś w i ę c i ł  b e z p ł a t n i e  s woj e  
u s ł u g i  L e g i i  N a d w i ś l a ń s k i e j .  C z e ś ć  p r z y j a c i e l o w i  l u d z 
kośc i  !
—  A u d y t o r  J e n e r a l n y  w o j s k a  n a s z e g o  P .  K a l i ń s k i  d o n o 
sząc  , ze  z p o w o d u  , iż p r a w o  w p j s k o w e  d z iś  o b o w i ę z u j ą c e ,  
p o s t ę p o w a n i e  i o r g a n i z a c y a  s ą d ó w w o j e n n y c h  n i e  są  z s o b ą  
w h a r m o n i i  i n i e  o d p o w i a d a j ą  p o t r z e b o m  k r a j u  , w y z n a c z o 
ną  Zos t a ł a  p r z e z  K o m i s y ą  R z ą d .  W o j n y  i S p r a w i e d l i w o ś c i  
w s k u t k u  p o l e c e n i a  R z ą d u  N a r o d o w e g o  d e p u t a c y a  d o  p r z y 
g o t o w a n i a  p r o j e k t u  do  p r a w a ,  p o s t ę p o w a n i a  i o r g a n i z a c y i  
s ą dó w w o j e n n y c h ,  w z y w a  osoby m o g ą c e  we sp rzeć  s n e m  
ś w i a t ł e m  p r a c e  d e p n t a c y i ,  a b y  s wo je  w t y m  w z g l ę d z i e  u w a 
gi p o d  j e g o  a d r e s e m  p r z e s y ł a ć  r a c z y ł y .
—  Z  u k o n t e n t o w a n i e m  u j r z e l i ś m y  p i e r w s z y  p o s z y t  r y c i n  
w y s t a w i a j ą c y  u b i o r y  n a s z y c h  w a l e c z n y c h  r y c e r z y ,  k t ó r y c h  
k o r p u s y  o d  c z a s u  n a s z e g o  ś w i e t n e g o  p o w s t a n i a  u t w o r z o n e  
z o s t a ł y  ; p o s z y t  t e n  s k ł a d a  s i ę  z 6 r y c i  A n a j d o k ł a d n i e j  
w y k o n a n y c h  i p i ę k n i e  i l l u u ń n o w a n y c h .  .Ta z a s z c z y t n a  p r a 
ca ,  k t ó r a  j es t  d z i e ł e m  n a s z y c h  z n a n y c h  a r t y s t ó w  P P .  R y * h -  
t e r a  i D y t r y c h a ,  z a s ł u g u j e  W t d ł u g  z d an i a  z n a w c ó w  na  s ł u .  
s z u ą  p o c h w a ł ę  i z a p e w n e  p o d o b n i e  za g r a n i c ą  p r z y j ę t a  b ę 
d z i e .  P r z y  t e i n  ż y c z y ć b y  n a l e ż a ł o ,  ż e b y  ci a r t y ś c i  p r z e d -  
s i e w z i ą ś ć  c hc i e l i  w y d a n i e  n a s z y c h  t ak  c h w a l e b n y c h  b i t e w ,  
do  c z e g o b y  i m  w ł a d z a  w o j s k o w a  c h ę t n i e  p o m o c n ą  b y ł a ,  
u d z i e l i w s z y  j ak  n a j d o k ł a d n i e j s z ą  i n f o r m a c y ą .  M i ł o  b ę 
d z i e  r o d a k o m  i p r z y j a c i o ł o m  P o l s k i  , o g l ą d a ć  w i z e r u n k i  
w i e l k i c h  c z y n ó w ,  k t ó r e  s ł a w ę  o r ę ż a  P o l s k i e g o  u n i e ś m i e r 
t e l n i ł y  .
—  C hc ia ł em  n a l e ż e ć  do r c d a k c y i  O r ł a  i P o g o n i .  S a m  
t y t u ł  p r z e d s t a w i a j ą c y  b r a t n i e  p o j e d n a n i e  r o d z i n y  r o z s z a r -  
p a u e j  od są s i ad ów , z a c h ę c a ł  m n i e  do t eg o .  M n i e m a ł e m  że  
p i s m o  t o ,  n i c t y l k o  s t o s o w n i e  d o  s w e g o  t y t u ł u ,  a l e  i z g o 
d n i e  z u s t n ą  u m o w ą ,  o d p o w i a d a ć  b ę d z i e  d u c h o w i  w i ę k s z o 
śc i ,  duchowi  p u b l i c z n e m u ; że  b ę d z i e ,  j ak  P o w s z e c h n y  
D z i e n n i k ,  u m i e s z c z a ł o  a r t y k u ł y  r o z u m o w a n e  a p r a -
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•  dziwie P o l s k i e ,  n ie  na po de j r zan ym  pub l i c yzm le  Z j e 
d n o c z e n i a  o p a r t e ;  że p r zy t a cza nem i  f ak t ami  będzie ,  
j ak  N o w a  P o l s k a  i M e r k u r y ,  k a r c i ł o  c zyny  z a s ł u 
gujące na wzga rdę  l ub  n a g a n ę ;  że będzie  r z e t e lu e  i z dob rą  
Wia rą ,  j ak  G a z e t a  P o l s k a .  Za wi od ł em się w nadzi e i .
*— O r z e ł  i P o  g o ń  j e s t  widzę  p i s m em  k o t e r y jn e m  , j es t  
e che m Z j e d n o c z e n i a .  —  D o b iz e  m yś l ąc y  zapy tywal i  
m n i e  ażal iż  do jego  r e da kc y i  na leżę  ? —  D o tk n i ę ty  te in  i 
p y t a n i a m i ,  oświadczam pub l i c zn i e ,  że  n ie  na l ecę  do takie-  
go O r ł i  i P o g o n i .  J .  K.  Ordyniec .
—  Odbywając  po d ró że  w E u r o p i e  j r d y n i e  dla fechtowa- 
nia , p r z e k o n a ł e m  się,  że  cudzoz iemcy szczególnićj  F r a n 
cuzi  , A n g l i c y ,  Włos i  i Nicincy z okolic R e u u  , zwykl i  
*>ę z a t r u d n i a ć  fet  h towaniem j a k o  dla zdrowia uży teczną  i 
p r z y j e m n ą  zabawą ;  dowiedziawszy się w i ę c ,  ze  wielu tu 
taj  zna jduj ących  się cudzoz i emców,  l e k a r z y  lub w j a k i e j 
ko lw ie k  innej  s ł uż b i e  zos t a j ących ,  życzy sobie ćwiczyć się 
wfech lowan iu  a s ądzą  mogę iż w tym m a ł y m  k ra j u  Polski  
sposobnośc i  do tego znaleść nie inogą;  mam więc h on o r  k a 
żdego  tu zna jdu jącego  się cudzozi emca uw iad om ić ,  że  się 
mo żna  ze mn ą  s z p a d ą ,  p a ł a s z e m ,  bagn e t e m i sz tyle t em,  
w  S ta r e m  mieśc ie  pod Nr .  6 1 ,  bezp ł a tn i e  z abawiać ,  j a k  

ch c e ,  i z ap ew n ia m każdego  że znajdz ie  we u i n i e ,  jeżeli  
nie  l ep szego ,  to p r zy na jmn ie j  r ówn ież  d ob r ego  l uhown ika  
i m i s t r z a ,  j ak i ego  w j ak i e jko lw iek  i nne j  stolicy w E ur o .  
p i e  znaleść można ;  gdy ż wiadomo jes t  z da w nie j szych ga 
z e t ,  że już wielu p rzechodzących  m i s t r z ó w ,  niespodziani e 
w na sze j  stol icy swego mi s t r za  znaleźl i .  —  Fe ch m is t r z  
wojska R e n g a u .

Pogłoski dzienne.
'—■ Do W ło c ł aw ka  wpadl i  k o z a c y ,  ale pospol i t e  r uszen i e  
tamtej sze j  paraf i i  r o zp ęd z i ł o  na j ez dn ikó w.

• Kong re s  Belgi cki  p r z y j ą ł  os t a tee sni e  większością  56 
fiłosów a r t y k u ł y  w L ond yn i e  u ł ożo ne .  ( B y ł b y  to ważny 
dla sp r awy  n a s z e j  w y p a d e k ,  A n g l i a  bowiem i F r a n c y  a 
m o g ł y b y  j uż  ca ł ą  swoją t roskl iwość  zwrócić  na in te re s  
Pol ski . )
—  (Mnóztwo wczoraj  b i e ga ło  pog ł o s ek ,  mianowic ie  o ko r .  
pus i e  Ry d yg i e r a  , ale te lok są z sobą s p r z e c z n e ,  że nie 
mogą  doprowadzi ć  do wniosków mających p r awdopodob ie i i  
s two za s o b ą ,  i dla tego je wol imy pominąć . )

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.
M U L T  A N Y.

7. J a s t  d n ia  14 C zern c a .
H an i eb ny  sy s t em  g r a b i e ż y ,  nie na samą  tylko Polskę ,  

się r o zc i ą g a ,  Ro sy an i e  używają  go także  w Mul lanach i 
Wo ło sz czy zn i e .  C odz i en n i e  mnóz two  szanownych  obywa- 
t e l l  bywa pozbawia , , ych swych 'maj ą tków , pod rozma i t e ,  
mi  pozo rami  spezys i ężeń  lub pode j r zeni a  o spi ski .  Roja.  
rowie  pa t r y o ci muszą  s ję tera7 chroniu u c i e c zk ą ,  chcąc 
un ik nąć  prześ ladowań , j , kie „y m i e r / . s j ą  p r z e c i w k o  n>m 
Rosyart ie pi zez swych s ł u ż a l c ó w ,  dla z,, t r zyman ia  mimo 
wsze lk ich  uk ładów n„9Zy Cb p r o w ;nc^j  alił C(1I,a- Ty ran i  
nasi w i e j  chwili z a jmu ją  s i f  nafur a l i aowaniein  o .nos ,  m i 
nio naszej  woli rosyjskiego J e n e r a ł a  Kisielów , k tó r y  na 
• t e i n  imien i em dmnagać  się będzi e  od łkosyi na jwyższe j  
w ładzy  t ych dwóch Księzlw.  J eże l i  n i enawi ść  k ra ju m o 
że s t anowić p rawo  do podob neg o  p rzy  w ł a s z c z e n i a , nisz*

czącego t r ak t a ty  i najświętsze zobowiązan ia  , n i k t  ba rdz i e j  
nie z a s ł uż y ł  na ten h o n o r ,  jak J e n e r a ł  G u b e r u a t o r  Ki-  
sielew. Spa l ać  Wołoszczyzny  ( N a c z e l n i k  s i ły  z b r o j n e j )  
i Me tropol i ta  wysł an i  zostali  do P e t e r s b u rg a ,  dla up ra s za -  
nia od sa iuowładzcy tćj  ł aski  które j  nam n i ezawodn ie  nio
odmówi .  Mówią ,  iż. n o w e m u  władcy darowane  będą  w sz y .  
slkie dob ra  zag rabione  pn tryo tom.  Dobra  zabrane  poecie  
na r odo we mu  Ja nko  Vakn re sko  do ch od / ą  do wartości dwóch 
mi lionów p ias t rów.

Nowy Natan.
(Nadesłane)

Nie w zamia r ze  odjiow jada nia na mi ze rną  i r a zem n i ego 
dz iwą  r amotę  Ks iędza  Józefa  Zóchowskiego ( * ) ,  lecz ce lem 
zwrócenia uwagi  na l udzk i e  s e r c e ,  na c ha r ak t e r  tak t r u 
dno poznać  i ocenić się da j ąc y ,  umieszczam te słów k i lka .  
K s . J ó  z. Zochowski cgo od sam ego początku zawiązaniasię to- 
warzystwa pa t ryo lycznego  w idywa łem na posi edzeniach.  Wy-  
jąwazy czas,  w który in podobno  w spoili nio nego Ks.  nie by ło  w 
Warszawie .  G d r i e  on b y ł ,  Bóg to raczy wiedzieć.  I le  razy 
mi zd a r z y ł o  się s ł y s . y ć  , szczczególniej  gdy ma t e ry e  r e 
l igijne lub  stan duchowny  były  w rozp rawach  T .  P . f do ty .  
lenne, s ł y s z a ł e m  zawsze wspo mni ane go  Ks.  Józefa Zocho 
wskiego z taką odzywającego się z łoś l iwośc i ą ,  że nie raz. 
r um ien i ć  się m u s i a ł e m ,  chociaż nie jes tem k s i ę d z e m ,  ani 
Żadnym b igo tem.  Pe wn ym rodza j em wyuzdane j  r ozpu s ty  
i l ibera l izmu b y ł y  nacechowane te j ego  k ró t k i e  z a w s z e ,  
lecz. na de r  z ł oś l iwe  g losy .  P r z y zn a m  s i ę ,  że  s ł ysząc  m ó 
wiącego l i be r t yna nie Księdza , obo j ę tnym jes tem ; a n a 
wet  n ie  t r acę zu p e ł n i e  p r zyc hy ln ośc i ,  jeżel i  i nne  d o b r e  
p r z y m io t y ,  dają mu da nićj p rawo .  Lecz l i ber t yn  K s i ą dz ,  
taki  np .  j ak  Ks.  Zóchowski  n ictylko o b r z y d z e n i e ,  ale ja* 
kiś  r odzaj  t rwogi  z wy k ł  wciunie  obudzać .  Kto lekce wa
ży rel igią nie może  bydź  d o b ry m  c z ł o w i e k i e m ;  lecz. k a 
p ł an  o dsz czc p i en i cc , j es t  zdolnym do wszystkich zb rodn i .  
P ro j e k t  Zóchowskiego ażeby z, cudownemi  ob razami  p r o 
wadzić l ud  do w o jn y ,  wnies iony na T .  P . ,  zos t ał  o d r z u 
cony .  Obrazy  cu dow ne  nie s t anowią  żadnój  zasady re l i -  
gii chrzeŚCfisńskirj : są  one  więcej św ię tośc i .m i  k o ś c i o ł a ,  
niż rel igi i .  P rawy  katol ik winien je mieć  w posza now a
niu Lecz robić  / . t e go  uży t ek ,  dogadzać i n t e re sowi ,  k o 
szt em ludu poczc iwego ,  lecz n i ezdo lnego  do f a n a t y z m u ;  
uważa cz łowiek cno t l iwy ,  za grzech o poms tę  w o ła j ą c y ,  
za zb rodni ę .  G dyb y  ten p ro j ek t  wnies iony zos t a ł  p r z e *  
c z ł o w i e k ,  z w ia r ą ,  mógłby  b y ł  na towarzys twie  pa t r yo ty -  
cznein przyzwoi to  zrobić  wrażen i e ;  gdyby  wnoszący mi a ł  
cokolwiek  ducha rel ig i jnego,  mógłby  bydź może  p r zy j ę ty .  
Lec i  Żocbowski  p r z y  wnoszen iu  tćj ma t e ry i  ,  j ak  zwy k le  
z łoś l iwości ą swoją  ś m ie ch ,  w z g a r d ę ,  ale n ie  p r z e k o n a n i e  
w zb udz i ł .  O d r z u c e n i e m  dowiod ło  T .  P .  że w g ron ie  swo
im mieści  ludzi poczc iwych;  c ies zyć  się zaś powinno  iż 
się pozbył-* Zóchowskiego.  T e n  nowy Natan ogoliwszy 
wąsy,  zapewne  ■ z ogoloną g łow ą  i w suk n i  c zarne j  s t aną ł  
p r zed  Z j e d no cz en i e m .  T o  ogłasza  się p r o t e k to r e m  jego 
«d»ń i umieszcza paszkwi l  na T .  P.  Lec* cóż znaczy s i ła  
p r zev \ ro l ne go  p i s m a ,  j ak i em jes t  Z j e d n o c z e n i e ,  p rzec iw 
na j s z l ache tni e j s zym usi ł owan iom dob ro  pub l i c zne  na ce lu  
mającym.  " ^  -

(*) Autor ar tykułu o pospoti/ein ruszeuiu oznajmił w Nr.  18S 
Gaz. W arsz. że nie je s t Księdzem . (P . K. )
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O nadużyciach w stanie duchownym i  t. d.
( Dokończenie ob. Nr.  174 Gaz.  P o l . )

P r z y t o c z y  w s z y  n as z  a u t o r  w y j ą t e k  7, h i s t o r y i  Z b o r u  
T r y d e n c k i e g o  k t ó r y  z a k a z u j e  P r y m a s o m  n a w e t  m i e w a n i a  
k a t a n  z k a r ł y  , t ak  się da le j  w t - i ż e  i n a t e r y i  w y r a ż a :  
« 0  j a k ż e b y  t o  wi ęc  rz.ąd i s a m y m ż e  d u c h o w n y m  j a k k o l 
w i e k  g n u ś n y m  i l u d z i o m  ś w i e c k i m  u c z y n i ł  w i e l k ą  ł a s k ę  
g d y b y  w y ł ą c z y w s z y  j e d n e  t y l k o  k a z a n i a  p o g r z e b o w e  ( m y  
b y ś m y  d o d a l i  i p r z y g o d n e  ) ; w s z y s t k i c h  k a z a ń  i n n y c h ,  
s a m ą  n a u k ę  m o r a l n ą  o p o w i a d a ć  w i n n y c h ,  c zy t a n i a  z k a r .  
ty z a b r o n i ł :  z. t y m  d o d a t k i e m ,  iż g d y b y  k s i ą d z  k t ó r y  
w z b r a n i a ł  się  u p o r n i e  m i e w a ć  k a z a n i a  z pair i iąci  , w o ln o  
m u  go b ę d z i e  i o d c z y t a ć ,  l e c z  n i c  z k a r t y  ale z s a m e j  
k s i ą ż k i .  K s i ę ż a  by się  p r z e t o  w p r a w i a l i  n i e c h c ą c y  w p o 
t r z e b n e  i s t a n ow i  ich n d p o w i e d n e  z a t r u d n i e n i e ,  n a b r a l i b y  
obf i tośc i  s ł ó w  k a z a l n y c h  , m ó w i l i b y  do l u d u  7. w i ę k s z ą  
e n e r g i ą  i ' p r z e k o n a n i e m  , a ś w i e c c y  z n o w u  z w i ę k s z ą b y  
s ł u c h a l i  u w a g ą  i n i e  m i e l i b y  o k a z j i  o d z y w a n i a  się ż a r t o 
b l i w e g o  ( ( d o b r z e  pi z ac zy  t a ł  >1 g ł a d k i  z n i e g o  c z y t e l n i k u  
a l b o  o k u p i w s z y  pod P a u l i n a m i  u k s i ę g a r z a  za g r o s z y  k i l 
k a  k a z a n i e  d r u k o w a n e ,  to go i s a m e m u  p r z e c z y t a ć  m o 
ż n a  («.  I 6 ) .  »

P o p i e r a  a u t o r  s w o j e  ż y c z e n i e  p r z y k ł a d e m  S e n a t o r ó w  
i P o s ł ó w  k t ó r z y  c zę s t o  na S e j m i e  m ó w i ą  z p a m i ę c i  l ubo  
c z ę s t o k r o ć  w p r z e d m i o t a c h  p o p r z e d n i o  sob i e  n i e w i a d o 
m y c h :  p o p r z a ć b y  m ó g ł  s t o s o w n i e j  j e s z c z e  p r z y k ł a d e m
k s i ę ż y j  n i e  m ó w i ę  i n n y c h  w y z n a ń  l ub  n a r o d ó w ,  nie na  
w e t  p r z y k ł a d e m  k s i ę ż y  k a t o l i c k i c h  P o l s k i c h ,  w S z l ą z k u  
i G a l  ayi .  N i e  w s p o m i n a  się  tu o z a k o n n i k a c h ,  bo  i u 
n a s  gdz ie  n i e g d z i e  ci p r z y n a j m n i e j  m ó w i ą  z p a m i ę c i .  L e c z  
W i k a i y ,  c z y  P l e b a n  c»y P r a ł a t  n i g d y  t a m  n i e  w ys t ąp i  
7. p a p i a r e m  na  k a z a l n i c ę . » ' A l *  bo t a m  co i n s z e g o ,  od-  
z y w a j ą . s i ę  na z w y k ł y  t en  z a r z u t  , nas i  i n t e r e s o w a n i  p a 
n o w i e  , i n n e  t am m a j ą  k s i ę ż a  z a t r u d n i e n i a  ,- i n n e  u p o s a 
ż e n i e .  T u  p i s z  a p i sz  p r z e z  c a ł y  t y d z i e ń  d o  o b w o d u ,  d o  
K o m i s j i ,  do K o n s y s l o r z a ; to s i ę  z n o w u  p r a w u  j o z a l e g ł e  
p r o c e n t a ,  o d z i e s i ę c i n y  ; to m y ś l  o g o s p o d a r s t w i e  z cze -  
g o b y ś  s i ę  u t r z y m a ł ,  o k r y ł  i z a s p o k o i ł  c Z e l a d k f  i gdz ie ż  
tu  cz«s  g o t ow a ć  s ię  na n i e d z i e l n e  k a z a n i e  ? Ni e  to  j e s t ,  nic  
t o ,  o d p o w i a d a m y .  D u c h o w n i  S z l ą z s c y  i G a l i c y j s c y  t ak ż e  
j a k  wy m a j ą  z a t r u d n i e n i e  i o b o w i ą z k i  p a s t e r s k i e ,  o b y w a  
t c l s k i e  i g o s p o d a r s k i e  , t a k ż e  j ak  w a m  n i e  j e d n ę  c h w i l ę  
z a b i j a j ą  sptpry i z a t a r g i  z, k o l a t o r a m i :  bo  l u d z i e ,  w s z ę d z i e  
są  l u d ź m i .  P r z e c i e ż  k i e d y  j a k o  t ł ó m a c z e  s ł ów Bo ga ,  s ł ów 
n a t c h n i o n y c h  w y s t ę p u j ą ,  n i e  z o b a c z y s z  ich s y l a b i z u j ą c y c h ,  
j n k  sic  u nas  w y d a r z a  , z a t a r t e g o  j u ż  od lat  k i l k u  p i s m i -  
d ł a  a  k t ó r e  prV.ccieź nic  i n n e g o  n i e  z a w i e r a  nad  t o ,  co 
n i e w z o r o w i  k a z n o d z i e j e  o g ł o s i l i ;  n ie  u s ł y s z y s z  l a m ,  co 
i s t o t n i e  k i l k a  l a t  t e m u  m i a ł o  u nas  w p e a n e m  k o 
ś c ie l e  m i e j s c e ,  K a z n o d z i e j ó w  s t r a s z ą c y c h  l ud  T u r k s m i ,  
k t ó r z y  z.a n a sz e  g r z e c h y  K a m i e n i e c  s z t u r m e m  wzi ę l i ,  i aż 
p o d  L w ó w  się z a p ę d z a j ą  ( 1 ) ;  n i e  u n u ż y  c ię  d o b r y  ka -

' (1) / d a r z e n i e  to przypadło  w  czasie odpustu w K . , a zatem 
w’ czasie (z jazdu  ki lku księży-. Ni ek tór zy  poważyl i  się żar tować 
z  Kazn o d z i e i ,  zapyt uj ąc  z k ąd by  tak ważną  miat  wiadomość.  "Za
raz  — odeprze roz ją t rzony Kaznodzieja,  — wybiega,  wkrótce  p r zy 
nosi z bu t wi a ł y  fol ia łowy szparga ł  i « tu z t ryumfującą  m in ą ,  tu 
rzecze jest, drukowane com mówit.

znodei ej . i  ł a c i n ą  k t ó r e j  n s w e t  p a n  k o l a t o r  niw r o z u m i e .
A dla c z e g ó ż  u nas  t ak  n i e  j e s t  j ak  b y d ź  p o w i n n o ?  K r ó t k a  
o d p o w i e d ź .  G d z i e  i n d z i e j  n i k t  k s i ę d z e m  b y d ź  n i e m o ż a  
k t o  w ł a ś c i w e g o  b i e g u  n a u k  w U n i w e r s y t e c i e  n i e  s k o ń c z y .  
U n a s  zaś ,  d o ś ć  c z y t a ć ,  j a k k o l w i e k  p i s a ć ,  ż e b y  b y d ź  p r z y 
j ę t y m  do  S e m i n a r i u m ;  ucz.yć się  t a m  p i ln i e  T e o l o g i i  p o  ł a 
c i n i e  wcal e  j e j  n i e r o z u i n i e j ą c , b y d ź  p o t u l n y m ,  c a ł o w a ć  po 
r ę k a c h  p r z e ł o ż o n y c h  i o k a z y w a ć  n a b o ż n o ś ć ,  a b y  b y d ź  u* 
z n a n y m  za z d o l n e g o  d o  w y ś w i ę c e n i a .  T a k i m i  w y c h o d z i  
z S e m i n a r y ó w  n a s z y c h  w i e l k a ,  że  n ic  p o w i e m  w i ę k s z a ,  
l i czba  W i k a r y u s z ó w ,  P l e b a n ó w ;  i m a j ą ż  ci c h ę ć  z a j ą ć  s i ę  
k s i ą ż k ą ,  r o z w i j a n i e m  swoich s i ł  m o r a l n y c h ;  z d o l n i ż  o n i  
b y d ź  m o g ą  d o  m ó w i e n i a  7. p a m i ę c i  s t o s o w n i e  do  p o t r z e b y  
p a r a f i a n  ( 2 )  ? R a d ę  a u t o r a  a by  t a k o w i  d u c h o w n i  z k s i ą ż k i  
c z y t y w a l i  k a s a n i a ,  w t e n c z a s b y ś m y  t y l k o  z a t w i e r d z i l i ,  g d y 
by  w y c h o d z i ł o  p i s m o  p o r y o d y c z n e  r e l i g i j n e ,  k t ó r e b y  d o 
s t a r c z a ł o  p o d o b n y m  k s i ę ż o m  k a z a ń  na n i e d z i e l e  i ś w i ę t a ;  
i na c z e j  t a k i ż b y j ć j  b y ł  s k u t e k ,  j ak i  m i a ł a  t e j ż e  m y ś l i  u-  
c h w n ł a  d l a  k s i ę ż y  u n i a c k i c h  z s  S t a n .  A u g u s t a .  C z y t a l i ć  
oni  l u d ow i  * d r u k o w a n e g o ,  a le  to z w y k l e  n ie  o d p o w i a d a 
ł o  a n i  d u c h o w i  c za s u  ani  p o j ę c i o m  s ł u c h a c z ó w .  W i d z i e l i 
ś m y  j e s z c z e  i teraz,  toż s a mo  g d z i e  n i e g d z i e  w L u b e l s k i e m .  
D o s y ć  ws7.akże p o s ł u c h a ć  7. p o ł o w ę  tej  p e r o r y ,  d o s y ć  
r z u c i ć  o k i e m  na  p o w s z e c h n i e  d r z y m i ą c y  l u d  w k o ś c i e l e ,  
aby  s ię  o c a ł ć j  n i e s t o s o w n o ś c i  t ego  z w y c z a j u  p r z e k o n a ć .  
L u d  z b i r g *  się  do ś w i ą t y ń  p a ń s k i c h  dla w y n u r z . e n i a  c i e r 
p i e ń  we  w s p ó l n y c h  m o d l i t w a c h ,  d l a  b ł a g a ń 1 o u k r ó c e n i e  
n i e d o l i ,  o l e p s z ą  p o m y ś l n o ś ć  d l a  ojczy7,ny i d la  s i e b i e .  
R a d  u a ł y s z y ć  coś  w t y m  p r z e d m i o c i e  z ust  k a p ł a n a  , a 
p o c z c i w y  P l e b a n  p r a w i  m u  7, k s i ęg i ,  że  t a ń c o m  da l i  p o c z ą 
tek s z a t a n i ,  i p r z y w o d z i  na t o  o g r o m n ą  j a k ą ś  ł a c i ń s k ą  c y 
ta tę  , l u b  j eż el i  j e s t  m ł o d s z y  i ś w i e ż s z e  m a  k s i ą ż k i  __
7. k s i ę d z a  S u  r o w i e c k i e g o  R e f o r m a t a  , d o w od zi  p o t r z e b y  
z a p r o w a d z e n i a  u n as  ł n k w i z y c y i  ś w i ę t e j .

A l e  c zy  k s i ę ż a  m ó w i ą  7, p a m i ę c i  c z y  z k a r t y  k e 7.ania 
b y n a j m n i e j  to s k a r b o w i  p u b l i c z n e m u  n ie  s z k o d z i ,  a prz .e -  
c ież  s z a n o w n y  a u t o r  t a k i e  t y l k o  n a d u ż y c i a  w y t k n ą ć ,  w t y 
t u l e  z a p o w i e d z i a ł .  U z n a ł  on  san;  n i e s t o s o w n o ś ć  n a p i s u ;  
i w d r u g i e j  e d y c y i ,  k t ó r ą  j uż  m a m y  p o d  r ę k ą ,  d a ł  t y t u ł  
swoje j  p r a c y :  o p o t r z e b ie  p o p r a i v y  i  u d o s k o n a le n ia  du-> 
c h o w ic ń s tw a  w P o lsce .  R z e c z y  ani  s t y l u  wca l e  n i e  o d 
m i e n i ł ,  d o d a ł  t y lk o  m o w ę  J a n a  Z b ą s k i e g o  P o s ł a  S a n d o 
m i e r s k i e g o  i n ia n ą  w P i o t r k o w i e  za K s i ę d z e m  O r 7, e c h o w .  
s.kim p r z e c i w  b e z ź e n s t w n  k s i ę ż y  c zy l i  ce l i ba t owi .  P r z e d -  
s i e w z i ą w s z y  d a ć  j ioznać  z a m i a r y  a u t o r a  , p o w i n n i b y ś m y  i 
z lej  m o w y ,  p o r o b i ć  tu w y j ą t k i ;  ws z . e l a k o ,  k i e d y  n a m  się 
z d a r z a ł o  w i d z ie ć  ją  w* wi elu  r ę k a c h  n a s z e g o  d u c h o w i e ń 
s t w a , k i e d y  n a d t o  d o w o d y  o r a t o r y c z n e  , n ie  ty le  b y w a j ą  
g r u n t o w n e ,  co z i m n e  b a d a n i a ,  a oiy t ł u m a c z ą c  s i ę  o t w a r 
c i e ,  r e d z i b y ś r n y ,  " b y  ?** m a t r r y a  z w r ó c i ł a  t a k ż e  na  s i e b i e  
u w a g ę  i p o c i ą g o ę ł "  p r z y z w o i t e  w y j a ś n i e n i a ,  wi ęc  o d s y ł a 
m y  c z y t e l n i k ó w  n a s z y c h  d o  a r t y k u ł u  o B e z ż e n n e ś c i  d u 
c h o w i e ń s t w a ,  z a m i e s z c z o n e g o  w W o l n y m  P o l a k u .

( 2 )  Obojętność w naszych Biskupach na  uksztalcenie  księży 
do tego stopnia jes t  posuniona,  iż w G u l i c y i , nieumiejętność d u 
chowieńs twa Polskiego poszła w przysłowie.  Pi szący sani b y t  
p y ta ny  d laczego  t acy  k t órzy  u uich zaledwie początki  nauk wzięl i  
co większa braciszkowie n a w e t ,  do króles twa z.biegli, na ty c h
mias t  Wyksięż.eni zostal i?
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